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I. ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ.

4 It a d e m j a 16 l u t e g o .  - r - _ .
Transmisja radjowa. Prelegent prof.M.Birżyszka. Streszczenie

W szeregu historycznych postaci książąt litewskich fitold 
jest olbrzymem, którego dzisiejsi Litwini nie mogą dokładnie zrozu­
mieć. Natomiast Kiejstut jest hardziej dostępny i zrozumiały* Prosto-, 
linijny, odważny i uczciwy rycerz Kiejstut, jest jakgdyby wcieleniem 
i symbolem Pogoni litewskiej. W przeciwieństwie do Jagiełły, etory 
wszystko robi skrycie i podstępnie, Kiejstut zawsze działa otwarcie.

Przychodzi on nawet z ufnością do Jagiełły, za sprawą wto- 
rego później zost- je w haniebnej sposób zamordowany. M

Jardcłlo dał Litwie przekład jak z nią będą po,-tępowali ci, 
którym niepodległość Litwy nie jest drogą i chociaż od Jagiełły do 
Józefa Piłsudskiego upłynęły całe wieki, jednak, o ile chodzi o meoo 
dy postępowania, jest to tvlko jeden krok. _

Dzisi. j, idąc śladami Kiejstuta Litwini_powiadają. tfilno 
odzyskamy za wszelką cenę, nie oddamy ani piędzi ziemi lite '.eŝ iej, 
Jednak zawsze pójdziemy prostą drogą prawdy. , , .
/ Prof. Jbnyna s/.01 g i er d i Kiejstut dążyli do rozciągnięcia władzy nad 
wszvstkiemi ziemi.mi litewskiemi i r u s k i e m i  oraz przeniesienia Zako­
nu Krzyżaków na połacie zagrożone przez hordy tatarskie. Dzio-cj^z 
Litwa winna się równie stanowczo bronić przed napaściami ze strony 
Niemiec, jak czynili to Olgierd i Kiejstut^. -„„o,,,*/Prel.p.Edwardowa Turowska/. Naród, litewski prawie z niczego potrafił 
stworzyć to, co dzisiaj jest Niepodległą Litwą* Bolesny ci - ■- 7
stolicy nie zdołał zachwiać energji Litwinow. .Wyniki 14~toletniej pracy narodu litewskiego są az nazb.u 
widoczne.Litwa, która przed 14-tu laty nio posiadała prawie nic,dzi­
siaj posiada sprawną armję, rozwinięty aparat administracyjny, 
jący na dosyć wypokim poziomie, Uniwersytet, własną literaturę, wł^u 
ny przemysł i wogóle wszystko to,co cechuje narody kulturalne.

,łM u g \t ■i i n -i 11 n o v  ff a n i z o w a n i u s i ę  L i t  w i
n.
u s y V i l n i u s "  o o r g a n i z o  

ó w w i l e ń s k i c h
"Musy Vilnius" Nr,4 z 1932 r. Streszczenie:
Prasa Niepodległej Litwy zamieściła wzmiankę o ukonstytu­

owaniu się Tymcz.Kom.Li t. w Wilnie w nowym składzie.
Sytuacja Litwinów wileńskich jest tego,rodzaju ze t/ - 

zgodny wysiłek może zapewnić egzystencję i moznosc_pracy. />
wet najdrobniejszy fałszywy krok, może wszystko w jednej cn.in

Jeden pozornie nieznaczny błąd może zniszczyć cały dorobki 
narodowy Litwinów wileńskich. Niestety w swoim^czasie Jar^zaic 
ło się przełamać jednolity front Litwinów wileńskich. Ąrtlrnr.~yv » 

Korzystając ze zmian politycznych, jakie się dokonały <f 
Litwie w r.1927, Piłsudski rozpoczął pracę prowokacyjną. ^ _  ni.
tych prowokacyj Liga Narodów w rezolucji z dn.lO-go g 

zmusiła Litwę do nawiązania z Polską bezpośrednich ^kowć.n. Ha
Z matni tej podźwignął Litwę d o p i e r o  w o k  Trybunału ^  

kiego. Wykorzystując niezawsze zgodne, poglądy Litwinow _ ‘Jwolen-
°statnie wydarzenia w Niepodległej Litwie oraz P°rłJ§ Hołówkądikami Pleczkajtisa, agenci warszawscy n a  c z e l e  z^Tadeuszem 4
nabili, jak się przechwalali, t a k i e g o  k l i n a  Litwinom lBiałoru^

/ileńskim, iż nieprędko zdołają się oni zorganizować.
Litwa, nic mogąc się poszczycić harmonją wewnątrz iVr«ju,, - • , , wy.
dopomóc Lit„inqm dleńskim. Od czasu do c z a s u  w  prasio

r.
Has-

f rontuutworzeniaa wspólnego frontu obronnego. , . .
oto wobec nowej fali prześladowań polskich, jaKa
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z a z n a c z y ł a  po p o r a ż c e  h a s k i e j ,  L i t  r i n i  w i l e ń s c y  p o t r a f i l i  n a r e s z c i e  
s i ę  z je d n o c z y ć ,  a Tymczasowy K o m i te t  i i l c ń s k i ,  r e p r e z e n to w a n y  p r z e z  
p r z e d s t a w i c i e l i  r ó ż n y c h  k ie ru n k ó w  o d z y s k a !  swój dawny a u t o r y t e t .

Ma uboczu n a t u r a l n i e  p o z o s t a n ą  n a d a l  k o m u n iś c i ,  p lcczkagi-  
t i s o w c y  i  r ó ż n i  i n n i  zbo czeńcy  p o l i t y c z n i , k i  k t ó r y c h  r z ą d  w arszaw sk i  
p r z e k u p i ł  d l a  o c z e r n i a n i a  p r z e z  r a d j o  i  s z p ie g o w a n ia  N i e p o d l e g ł e j  
L i tw y .

N a t u r a l n i e  u k o n s t y t u o w a n ie  s i ę  Tymczasowego K om ite tu  'wi­
l e ń s k i e g o ,  j e s t  d o p i e r o  p ierwszym  k ro k iem  na  d ro d z e  do zup e łn eg o  
z j e d n o c z e n i a  s i ę  żyw io łu  l i t e w s k i e g o  w W i l e ń s z c z y ź n i e ,  j e d n a k  i  t e n  
k r o k  j e s t  znacznym postępem  w walce z t r w a j ą c ą  od 4 l a t  dvsharm onj ą *

M o w a  m i n . Z a u n i u s a  w G e n e  w i  e w s p r a w i e

k ł a j p e d z k i e j  . / c . d . - p a t r z  N r . 6 1 2 / .

Te d o d a t k i  b y ł y  p ła c o n e  z roku na  ro k  bez  z a w ia d a m ia n ia  
o tan rząd u  l i t e w s k i e g o .  Wypłacane b y ł y  t e  d o d a t k i  z u w zg lęd n ien iem  
p o l i t y c z n y c h  z ap a t ryw ań  u rz ę d n ik ó w ,  k t ó r z y  j e  o t r z y m y w a l i . . Z a r e j e s t r o ­
wano wypadek, że s a n  p r e z e s  D y r e k to r  j a  t u  z dodatków tych. s k o r z y s t a ł .  - 
D o d a tk i  t e  p i e r w o t n i e  bwłv znane pod nazwą " p o ży czek  b e z p ro c e n to w y c h 5,■ 
a potem " r ó ż n i c y  m iędzy  p ł a c a m i  n i e m i e c k i  cmi a. l i t e w s k i e m i 1’ , S y t u a c j ą  
t a  po d z i ś  clzicń s i ę  zachowała-.'  Trudno n i e  nazwań t y c h  p o s u n ię ć  r ą ą y  
du n i e m i e c k i e g o  u s i ł o w a n ie m  p r z e k u p i e n i a  u rz ę d n ik ó w  s ą s i e d n i e g o  p a ń s t ­
wa w ad  c e l u  o b a l e n i a  u s t a l o n e g o  t r a k t a t a m i  u s t r o j u .  .

P r a s a  n i e m i e c k a ,  wychodząca  w Kła j p e d z i e  .ró  wnież o t rzy m u ­
j e  zapomogi z t o  Yarzystvr, k t ó r e  p o z o r n i e  są  p ry w a tn e  i  k tó r y c h ,  s i o -  
d z i b ' r m ie s z c z ą  s i ę  w B e r l i n i e .  Sam w ic e m a r s z a łe k  se jm iku  o t r z y m u je  
ró w n ież  z B e r l i n a  z aw iado m ien ia  o p r z e s ł a n y c h  n a  jogo r a c h u n e k  : w 
T y l ż y  o d p o w ie d n ic h  sumach w m arkach n i e m i e c k i c h  . /1000 marek w l i ś c i e ,  
k t ó r y  t r a f i ł  do r ą k  władz l i t e w s k i c h /  na  c e l e  no. k t ó r y c h  on. wie" z 
n ad m ien ie n ie m  " ż e  osobom, d l a  k t ó r y c h  p i e n i ą d z e  t e  są  p r z e z n a c z a n e  . 
j u z  o tern zakomunikowano". Komentarze  z b y t e c z n e .  3 c i s ł v  k o n t a k t  m ię -  , 
d z y  n i e k t ó r y m i  przywódcami se jm iku  i  b .p r e z e s e m  D y r e k t o r j a t u  z n i e ­
m ieckim k o n s u la te m  g e n e ra ln y m  w K ł a j p e d z i e  ; j e s t  'dobrze  znany w-tern 
m i e ś c i e .  Tych k i l k a  f a k tó w ,  k t ó r e  p o z w o l i ł em  s o b i e  p r z y t o c z y ć  Pa­
nom i  k t ó r e  same p r z e z  S i ę  u s p r a w i e d l i w i ły b y . p o w o ły w a n i e  s i ę  rządu  
l i t e w s k i e g o  n a  a r t . 11 p a k t u ,  w sk azu ją  w y r a ź n i e , . .że t o l e r a n c j a  r z ą d u  
l i t e w s k i e g o  s i ę g a ł a  o s t a t e c z n y c h  g r a n i c .  Panowie' z r o z u m i e j ą ,  ż.e 
r z ą d  l i t e w s k i ,  będąc  w p o s i a d a n i u  t y c h  danych  n i e  mógł n i e  reagować 
n a  nową p ro w o k a c ję  o d nośnych  żywiołów n a  o b s z a r z e  K ł a j p e d y ,  dokonaną 
za  w iedzą  i  zgodą rz ą d u  R z eszy .  Rząd l i t e w s k i  w y c z e r p a ł  w s z y s t k i e  
ś r o d k i ,  by dać z ro zu m ieć  p . B o e t t c h e r o w i ,  że po tom wszystk iem. co 
n a s t ą p i ł o  p o z o s t a n i e  j e g o  n a  c z e l e  D y r e k t o r  j a t u  k ł a  j p e d z k ie g o  inog-o-.- 
j e d y n i e  być s z k o d l iw e  d l a  i n t e r e s ó w  o b sz a ru ^ K ła jp e d y .  i . r zą d u  l i t e w -  , 
s k i e g o .  D o p ie ro  gdv p . B o e t t c h e r  o k a z a ł  wyraźną  n .i .ewrażliwosćp ;w^sto­
sunku do r a d y  u d z i e l o n e j  s o b i e  p r z e z  c z y n n i k i  l i t e w s k i e . ,  będąc  _ f 1” y  
d o c z n i e  zac h ęc o n y  do oporu  p r z e z  r z ą d  R z eszy ,  k t ó r e g o  p r z c a s  uu. r i c i e  
l e  m o g l i  ośw iadczyć , .  i ż  r z ą d  Rzeszy  żad n ą  m ia r ą  n i e  d o p u ś c i  do ustą-^. 
p i e n i a  p . B o c t t c h o r a ,  gdyż u s t ą p i e n i e  t o  w o c z a c h  l u d n o ś c i  k ł ^ j p e c z -  ♦, 
k i e j  w g l ą d a ł o b y  n a  su k c e s  g u b e r n a t o r a ,  r z ą d  l i t c v r s k i . . .zmuszony. Dyi 
odwołać p . B o c t t c h o r a  z e  - s ta n o w isk a  p o w ie rzo n ego  mu. p r z e d  romiem^ . 
p r z e s z ł o .  Żaden s z a n u j ą c y  s i ę  r z ą d  n i e  mógłby i n a c z e j  post ' . p i c  
o k o l i c z n o ś c i a c h ,  k t ó r e  z i l u s t r o w a ł e m ,  n ie ,  u c h y b i a j ą c  swemu o n e r i s z e |  
mu obowiązkowi c zu w a n ia  nad żywotnemi i n t e r e s a m i  p ańs tw a  i  n a l e z n c m |  
suwerennemu państwu prawami.  , , . _

Pano wie pozwolą  mi p r z y  t e j  o k a z j i  wspomnieć o c n a ra y u o y  
rystycznym i n c y d e n c i e .  Izo lo w an y ,w o bec  n i e p o s ł u s z e ń s t w a  względem r z ą ^  
. d u ,B o e t t c h e r  p o p r o s i ł  o z e z w o le n ie  skomunikowania '  S ię  _ ze swym. s m e s ^  
k tó rem u c h c i a ł  p o l o c i e  u d a n i e  s i ę  do k o n s u l a  n i e m i e c k ie g o  i / ząpy_ 
n i e  go czy  on / B o e t t c h e r /  ma o s t r o  p r z e s t r z e g a ć  swego s t a n o  y i s k  •

O dwołując  p . B o c t c h o r a  ze s t a n o w i s k a  p r e z e s a  Dyrc-.':tor-.n.y/u 
w. o k o l i c z n o ś c i a c h  znanych  Panom, r z ą d  l i t e w s k i  n i c .  m ia ł  żadnych  co
lów p o l i t y c z n y c h .  N ie  m ia ł  on na  c e l u  o g r a n i c z e n i a ,  w .  t i l t i  czy  i n n y  
sposób  a u to n o m j i ,  u d z i e l o n e j  o b s z a r o w i  K ł a jp e d y .  G u b e r n a to r ^ k ^ a jp e a z .  
k i : c h c i a ł  s z c z e r e  kontynuować w s p ó łp r a c ę  z obecną  .d ę k szo  s c i ą s  vjmi •,-- 
kową. Z t e g o  t e ż  względu zap roponow ał  on w ię k s z o ś c i  se jmikowej  w.~wa- 
z a n l a  k a n d y d a t a  n a  s t a n o w is k o  p r e z e s a  D y r e k to r  j a t u ,  .k tó ry b y  mog.ł-. 
m ieć p o p a r c i e  i  zaufani-"- t e j  w i ę k s z o ś c i .  W y s i łk i  rzą d u  w k i e r u n k u
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stworzenia nowego Dyrektoriatu, któryby miał zaufanie sejmiku, obec­
nie są kontynuowane. Mam nadzieję, żo wysiłki te dadzą wyniki i że 
nie będzie potrzeby zwracania się do ludności na warunkach przewi­
dzianych w statucie.

Niech mi wolno będzie wygłosić parę uwag o charakterze
PI* ćif. JYl ym o

Rząd litewski udzielił obszarowi Kłajpedy autonomji i us-> 
talił j^j statut. Ta au tonom ja obejmuje sprawy wyłożone w art.5-tyra 
wspomnianego statutu, a mian.organizację i^administrację,organizac­
je wyznaniowe, oświatę z programami zakład<5 * naukowych, hygjenę Kłaj­
pedy, opiekę społeczną, podatki bezpośrednio i niektóre pośrednie, 
ustawodastwo cywilne, niektóre dziedziny ustawodastwa handlowego i 
t.d. Stv/orzonc były organy miejscowe m. in. sejmik i Dyrektor jat. Kom-? 
petencja władzy miejscowej jest dobrze okroślęna. Akt gubernatora, 
odwołujący Bocttchera ze stanowiska prezesa Dyrektorjatu nie staa 
nowi żadnego zamachu na kompetencję władz miej scotch, o ile to do­
tyczy spraw wymienionych w art.5.

f liście z 8 lutego kanclerz niemiecki uważa, że rząd li­
tewski pogwałcił postanowienia aneksu 2 do art.17 statutu, normują­
ce utworzenie władz wykonawczych obszaru Kłajpedy. Przyjrzyjmy się 
tekstowi: prezes zostanie mianowany przez gubernatora i będzie tak 
długo pełnił swe obowiązki, dopóki mieć będzie zaufanie sejmiku.
Chce się przez to powiedzieć, że gubernator ma rolną rękę w mianowa­
niu na stanowisko prezesa Dvrektorjutu osoby, która ma najwięcej 
zaufania, lecz ta osoba musi zrzec się swych obowiązków w "wypadku,
0 ilo sejmik wyrazi jej nieufność.

Nawet w tym wypadku § 12 statutu daje gubernatoronieprawo 
pozosta /icnla prezesa Dyrektorjatu, a po porozumieniu z Dyrektorja­
tom rozwiązania sejmiku i odwołania się do ’.obszaru Kłajpedy. ̂ Muszę 
nadmienić, że art. 12,16 i 17 statutu nic stanowią jedynego_ źródła 
prerogatyw gubernatora Kłajpedy. Rząd litewskiw tej chwili ycale 
nic chce przesądzać kwestji czy w sytuacji, którą jabym nazwa*, nor­
malną gubernator ma czy też niema prawa odwołać prezesa Dyrektorja- 
tu, mianowanego przez siebie. Ponieważ w tej sprawie statut, milcz?, 
jest podstawa do przypuszczenia, żo w wypadku poważnego nieporozu­
mienia prezes Dyrektorjatu winien ustąpić, gdyż oparta na zaufaniu 
współpraca gubernatora, prezesa Dyrektorjatu i Sejmiku jest koniecz­
na dla działalności,.’ aparatu autonomicznego. Sprawa ta jednak^jeso 
raczej tooret yczna. W tym wypadku o t ego rodzaju srtuacji mowie
nie możną. .

Sprawa p.Bocttchera, o którą nam teraz chodzi jest innej 
katogorji. Aneks I art.17 statutu kłajpedzkiego ustala, żo Dyrektor- 
jat ma władzę wykona.;czą na obszarze Kłajpedy. Tekst ten wykazujc^ 
określenie działalności Dyrektorjatu rationo loci i ratione materia 
katalogów art.5 statutu... Z tych dwóch artykułów wynika, z c D^r^wuor- 
jat: l.nic może swej władzy stosować poza granicami_obszaru h^«jpo w,- 
za wyjątkiem ’wypadków, w których rząd republiki udziela specjalny ca 
pełnomocnictw, 2.nic może przesunąć granic tych nominacyj za ar a.o 
katalogu. Wypadki, których szczegóły bvły wyłożono ̂ wykazu ją po r°J 
ne odbieganie od kompetcncyj, udzielonych Dyrektor jato wi zc rzg ę ^  
na to, że działalność prezesa Dyrektorjatu przerzuciła się zagranicę
1 poruszyła sprawy zarezerwowano państwu litewskiemu. _ .

Przywłaszczając prerogatywy zarezerwowane jcymic^ rząao^-. 
republiki, p.Boettcher pogwałcił statut kłajpedzki. Fakt nawiązania 
przez p.Bocttchera tajnych narad z rządom obcego państwa i w - ,
nia przez to względem kodeksu karnego republiki stano/i _ je ̂n 
nie fakt przekroczenia granic statutu kłajpedzkiego. w j < P  - 
możnaby bvło wysuwać opiekę charakteru legalnego dla^tego, ^ ovj 
umyślnie przekroczył granice legalnego ustroju? 1 z wiąz,oj z 
litewski jest głęboko przekonany, że w nienormalnej i^ hjł.ia 
tuacji, wytworzonej przez p.Bocttchera i germanizatorow, akt g  ̂
natora Kłajpedy, odwołujący Bocttchera ze stanowiska prezes 
jatu nie stanowi żadnego pogwałcenia jakiegokolwiek p o . 
konwencji paryskiej z 8 maja 1924 r. i jej I-go ^£ksu< Prz ’ ur)i 
stosując środki, o których Panone wiecie, gubernator Kh-jpcay u, 
rzodził zamach, skierowany przociwko legalnemu statutowi. ^

/  C  o U • il » / •




